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W iadomości krajowe.
Z  B e r l i n a ,  t inia  9. W r z e ś n i a .

P r  z y b y l i  ■ t u : '  J .  W  y s o k o ś Ć C  es a rs k o - R ó  s - 
ayjski G e n e r a ł ,  p ie cho ty ,  X i ą ź ę  E u g e n i u s z  
W y r t e m b e r s k i ,  z ' Sz l ąska .

J W .  rzeczywis ty  T a j n y  S t a n u  i wo j ny  M i n i ­
s t e r ,  G e n e r a ł  p i e c h o t y , H a k e ,  z Bawaryi ;

J W .  G e n e r a ł - P o r u c z n i k  B r  a u  n ,■ G e n e r a l ­
n y  d o z o rc a  f abryk b r o n i ,  l ódwi sa rn i  i w a r s z t a ­
t ó w  a r t y l l e r y c zn y c h , z  wód  z -Ki s s ingen.

J W .  G e n e r a ł .  Po ruc zn i k  i K o m e n d e r u j ą c y  
i g ,  d y w i z y o u e m ,  E u i k ,  z  M u n s t e r .

Cesa rsko-Rossy j sk i  G e n e r a ł  M a j o r  A  n r e  p ,  
z- M-agdebu rga .

Cesa rsko  Rtissyjski  G e n e r a ł  M a j o r  M o l l  e r s -  
d o r f f  z Szląska.
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W iadomośei zagraniczne.
A> u s t r y a.

Z ' W i e d n i a ,  d n i a  27. S i e r p n i a ,
D n i a  19, b. m .  r a n o  wys tąp i ł  c ały  tut ej szy 

g a r n i z o n  na  r ó w n i n ę  m i ęd zy  H e r o a l s  i N e u -  
L e r c b e n f e l d  dla  p o d z i ę k o w a n i a  B o gu  za o c a ­
l e n i e  m ł o d s z e g o  K ró l a  W ę g i e r s k i e g o .  P o ­
d o b n e  n a b o ż e ń s t w o  o d p r a w i ł o  s i ę ,  p o  w ie l u  
i e ś s i o l a c h  s t o l i c y , -

G h o l e r a , - k t ó r a  n a m  w r o k u  p r z e s z ły m  t y l e  
s p u s to sz e n i a  z r zą dz i ł a ,  p o w r ó c i ł a  z n o w u  tego"  
r o k u ,  i tak t u ,  j,ak w o k o l i c y ,  l i c z n e  z a b i e r a  
of i ary ,  a. s z c z e g ó l n i e j , w  m i e j s c a c h , k t ó r e  w ro*- 
ku p r z e s z ł y m  n i e d o z n a ł y  sku tk ów  tej zarazy.-- 
W  C z e c h a c h  i ' M o ra w i i  c i ąg le  się. r o zp oś c i e r a . -

P o s e ł  f r a ncu zk i  u c z y n i ł  p r z e d s t a w i e n i e  d w o ­
ro w i  n a s z e m u  w z g l ę d e m  w y c h o d ź c ó w  a u s t r i ­
a ck i c h  d o  A l g i e r u , ,  p r z e k ł a d a j ą c ,  j aki e t ru-  
d n o ś c i - z o s u j ą  do  p o k o n a n i a  d l a  t y c h , k tó r zy  
m a j ą  z a m i a r  u d a n i a  s i ę  d ó  A f r y k i ,  ź e  w r e ­
s z c i e  b e z  z n a jo m o śc i  j ę zyka  r o b y c z a j ó w  jes t  
t r u d n o  t a m  osiąśdź- ,  t e i n  bardz i e j  m i e s z k a n -  
c o m  k l ima tu  ł a g o d n e g o ,  k tó rzy  do  t e go  b ę d ą  
w y s t aw ie n i  na wsze lk i e  c h o r o b y  t am  p a n u j ą ­
ce .  Z d a j e  się. ,  ź e  M i n i a t t r y u m  f r ar i cuzki e  
m a  z a m i a r  t ym  s p o s o b e m  wszystk ich  E u r o ­
pe j cz ykó w odst r ęczać ,  o d  w ęd ró w k i  d o  A l ­
g i e r u . -

W y s ł a n y  s t ąd kurye-r- ang i e l sk i  dó  L o n d y ­
n u  ma  sob i e  p o l ś e o n e  d e p . t s z e ,  t yczące  s r ę  
sp r a w  T-u rcy i ,  k tór a zo s i l j e  t e r az  w kr yt y-  
c z o e m  p o ł o ż e n i u ,  b ę d ą c  w w o j n i e  z B asz ą  
E g i p t u ;  ok az u j e  s i ę ,  ź e  i r z ą d  ang i e l s k i  woj-^ 
n a  ta d o m o w a  z ac z y n a  w ie l e  zajmować-.

K o r e s p o n d e n t  N o r y m b e r s k i  d o n o s i  
p o d  a r t yk u ł e m  z W i e d n i a :  „ Z “ wo l i  n a j w y ż ­
sze j  p o s t a n o w i o n o ,  źe  ż o ł n i e r z e  p u ł k ó w  W ę ­
g i e r s k i c h ,  k tó rzy  d o ty ch c z as  o b o w i ą z a n i  b y l i 1 
d o  s ł uż by ,d o ży  wo ln i e j ,  o d t ą d  l a t  ty lko  10  s łu-
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żyć będą w wojsku , po wyjściu tego czasu  
w olno im żądać dym issy i .“

T  u r c y a.
Z K o n s t a n t y n o p o l a . ,  dnia 14. Sierpnia.

Z  R o d o s  donoszą listy handlow e, źe flota
M ehem et A leg o  zawsze jeszcze przed porteru 
Alexandryjskim krąży. Ma ona -się składać 
z 4 liniowych okrętów, ,7 łręgat, In n y c h  bry­
gów i korwet, i źe cała liczba ma wynosić 30 
żagli. .Zdaje się, pisze M o n i t o r  O it  o in a n -  
sk"i że M ehem et Ali niema zamiaru oddalenia  
,od .Egipskich brzegów tej floty, .obawiając się  
wylądowania.floty tureckiej, i le ,  że la prowin- 
cya ogołocona jest.z wojska 1 .łatwo przez woj­
ska tureckie mogłaby być opanow aną, zw ła­
szcza przy powsztchnem  nieukonteniowam u,  
jakie tam panuje z powodu ucisków, których 
mieszkańcy.od tego wtadzcy doznają, 

i  ,r ,a n c y a.
Z  P a r y ż a ,  dnia 29. Sierpnia.

T r i b u n e ,  gazeta republikańska , poczytu­
jąc teraźniejszych hersztów oppozycyi za zbyt  
umiarkowanych, powstawszy przed kilku dnia- 
mi na P. Odillon JBarrot; usiłuje dzisiaj udo­
w odn ić ,  iż .p o łożen ie  obecne Francyi tak jest 
krytyczne, że Ministeryum ostatniej lewej,  
choćby stanęło przy sterze państwa , jednakby 
n iczego  niepotrafiło dokazać, czego  się po 
niern spodziewają. „ W  stosunkach zagrani­
cznych, mówi ona, jedynie tylko panuje pyta­
nie względem rozbrojenia; gdyby to chciano  
ofiarować mocarstwom zagranicznym, nieprzy- 

. jęłyby one tegoż ,  gdyby Ministeryum lewej 
strony nastąpiło, co je nieufności nabawia; 
pozostanoby więc z obu stron na stopie wojen­
n ej ,  a.takby budżet nadzwyczajny, wycień­
czający wszystkie źródła pomocy Francyi i na­
dal ciężył krajowi. -Gdyby więc niewydano  
wojny , za Ministeryum lewej mchy stę n ieod .  
rnieniło; gdyby zaś chciano prowadzić wojnę,  
inoinaby było to uskutecznić, jedynie za p o­
mocą propagandy ; ale w Francyi m ezezw olo-  
noby na wojnę powszechną i Ministeryum n o ­
w e nie'mogloby jej oświadczyć., chocby nawet 
tego pragnęło. W ię c  w pytaniu zewnętrznem  
niepodobna osiągnąć ostatecznego załatwienia, 
bo rozbrojenia powszechnego, które P. P en er  
niem ógł do skutku przyprowadzić, członkowie  
Ministeryum lewej na żaden sposób uskute- 
cznićby niepotrafili; wojny zaś Francya p r o - - 
wadzić niem oźe. —  L ecz  czegozby Ministery­
um lewej dokazać m ogło  w stosunkach Fran­
c i  wewnętrznych P Przy wielkich pytaniach  
politycznych zostałoby ono zawsze ograniczo­
ne w ścieśnionym obrębie administracyi, nie- 
mogącej nadal zaspokoić życzeń ,   ̂ przez rewo- 
iucyą lipcową wywołanych. Cózby n, p. po­
stanowili Ministrowie względem  prawa w ybo­

rów? Powtórne zn iżenie majętności wybor­
ców Btałi/by się bezskutecznein , jeśliby zatrzy­
mano majętność (census) prawo mających być 
obranymi J gdyby zaś tę ostatnią zn iesiono ,  
obranoby nieraz takiego, który nawet niema  
prawa być wyborcą. Dalej —• cóźby Ministe­
ryum lewej postanowiło względem wolności  
druku ? Ta stałaby się  dla n iego ciężarem nie- 
.znośn ym ; gdyby zaś chciano prassę uwolnić  
.od wszelkich więzów.rządowych, doszlibyśmy  
prostą drogą do reformy parłamentowej, do  
kongresu n arod ow ego; naturalna, źe rząd mo- 
narchiczny tym torem idąc dożyłby wnet koń- 
ca .swtgo. Są więc tylko dwa wyjścia z tej 
otchłani lub przepaści, w którą nas wtrąciło 
ow o juste m il ieu ; t. j. jeden  środek gwałtowny ! 
wojna z całą Europą; albo łagodniejszy: re­
forma pariamentowa wewnątrz; Ministeryum  
jednakowo lewej żadnego z tych dwóch środków  
nastręczyćby nam niernoglo; spotrzebowałoby  
ono i straciłoby szczupłą resztę siły, życia i po­
pularności,  która mu się  pozostała; tego zaś 
samo życzyć niebędzie;“

A m  i d e  la  C h a r t  e ,  w Nantes wychodzą, 
c y , nader smutny skreślił obraz stanu ob ecn e­
go  W andei.  .„Armia praw owiernych, powia-  
da, organizuje się  na wszystkich punktach J 
Szuanie w Departamencie Morbichan gotują 
się do formalnego powstania; Wańdeją i D e ­
partament obydwuch Sevres przeciągają tłumy  
Karolistów, szefząc łupieztwa i p o żo g i; wszę­
dzie po Departamentach Mainy i Ligiery w y­
buchają płom ienie rokoszu. Naczelnicy z w ię ­
zień uszli , i wypuszczeni stają się  codzień zu­
chwalszymi; X ięźa  zabiegów swoich niewy-  
rzekli s ię  —  dość wszystko zasmucającą tę nam  
podaje pew ność ,  źe stronnicy dynasty i z tronu 
z łożon ej ,  zamiarów swoich niezaniechali.“

F elicyan  A v r i l ; członek towarzystwa przy­
jaciół ludu został wczoraj podczas processu St. 
Sym onistów, w pałacu sprawiedliwości przya- 
resztowany; obwiniają go o zamach na Króla. 
—  Gazety stolicy ciągle głoszą o sprawach 
przeciw redaktorom gazet. Niektórzy z nich 
potrzykroć potępieni pójdą na lat kilka do wię­
zienia.

D onoszą  z Bajonny pod dn. 2?. b. m .,  iż pa­
sterze hiszpańscy przy granicy zgwałcili znowu  
terrytoryum nasze ,  i bydło z sobą uprowadzi­
l i ; poczem mieszkańcy francuzcy udali się na 
terrytoryum hiszpańskie i zapalili klasztor Ron-  
cevalles. H iszpanie uciekli, a V ic e  Król pro- 
wincyi Nawarry musiał posłać wojsko dla zn ie­
wolenia Francuzów do odwrotu.

Piszą z Algieru pod d. 4. b. m. „Jestesmy  
tu prawie w stan ie  ob lężen ia ,  gdyż obwód  
dwumilowy jest naszą granicą; biada nieostro­
ż n e m u ,  który ją przekracza; Beduini odcinają
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m u  g łowę  i w t ryumfie unoszą.  Zdaje  s ię ,  i i  
rząd niedosy ć zajmuje się koionizacyą tego kra­
j u ,  który zapewnia  wiele bo g ac tw ,  gdyby  
riiiał ludzi  do uprawy ziemi .  i i e d u in i  ciągle 
przeszkadzają poko len iom , . które z nami  żyjąc 
w przyjaźni ,  dostarczają nam żywnością z re ­
sz tą ,  zachowują się względem nas  odp or n ie . ”  

Z Ora n  donoszą  pod d . j j .  b. rn. . „Róż ny m 
ma łym statkom marokańskim powio d łos ię s p r o -  
wadzić na ląd przy ujściu rzeki M ą g d a n  i i o  
ce tna iów pr o ch u ,  który kup i ło pokolenie Ha-  
c h e m ;  lecz trudno. ,  aby  g o  użyło  p r zec iw  
O r a n ;  nieprzyjaciel  bow iem  n iem oże  się tam 
2bliżyć. Więc e j  obawiać się wypada o s tano­
wisko wojskowe Mos tagan im,  i dla tego bryg 
Surprise często krąży między tern mie j sc em 
i przylądkiem T e n e s .  Z  T r e m e s e n  n iem amy  
oddawna  wiadomośc i ;  A ra b o w ie  przy zatoce 
Harchgoun  z a p e w n ia ją , iż spokojność tam n ie ­
była prze rwaną.  Pokolen ie  Assa Polfę wezwa­
ło  na s ,  abyśmy przy ujściu rzeki Oasna  kupo­
wali zboże i ko n ie ;  lecz kupcy nasi n ieufa ją  
krajowcom.  Cesarz Marokański  n iedopuści ł  
ok rętom z R f  p rowadzen ia  ha nd lu  z .por tami  
nasze rn i ,  pod p o z o r e m ,  iż tego n igdy niepo- 
zwa lano .  T e  iednak okręty wyładowały swój 
p roch  niedaleko tutejszego miasta.”

List  z Naup l i a  pod  dn ,  a#. 'Cze rwca wyraża,  
iż zg romadzenie  na rodowe ze.brało się dnia 13. 
Czerwca i mianowało  Pana Nota ra  P rezesem 
swo im,  a P a n a  Chrysoverghi  sekretarzem.

C o u r r i e r  d e  L / o n  umieści ł  protestacyą 
143 fabrykantów towarów jedwabnych  w L u -  
gdun ie ,  przeciw twie rdzen iu  niek tó rych dzień 
n i k ó w ,  jakoby robotnicy ich należel i  do t ame­
cznych zaburzeń .

Dnia  16. b. m.  zaszła w A w e n io n ie  bitwa 
m ię d zy  mula rzami ;  kilku ludzi  zostało r an io ­
n y c h ,  lecz spokojność wkrótce p rzywrócono.

Z  sprzedaży obrazów P,  Era rd  zebrano  s u m ­
m ę  800,000 franków.

H i s z p a n i a .
Z  M a d r y t u ,  dn ia  13, S ie rpn ia .  

Królowa n iema  najmniej szego  udziału w p o ­
li tycznych sprawach.  Umiark ow an e  s tronni­
ctwo niepokoi  apos to l i cznych , gdyż z n o w u  
g łowę  podnosi .  Rząd wydał  rozkazy do wszy­
stkich Gene ra łów  Kap i t anów,  aby wiadomości  
ściągające się do po łożen ia  rzeczy w P o r t u g a ­
l i i ,  jak najspieszniej  do  Ma d ry tu  donosi l i ,  iż­
by obce mocarstwa o t amecznych wypadkach 
niezwłocznie uwiadomione  być mogły.

Przyby ł  tu goniec nadzwyczajny "cd naszego 
Po s ła  w Pe te r sburgu ,  P a n a  Paez  de  la Cade-  
na  i natychmiast  pojechał  do I ldefonso .

Z  Madrytu wychodzą urzędnicy  naprzeciw 
gońcom z L izbony  przybywającym i ciągle ich 
Mają na oku ,  a tym p od  naj surowszą karą za­

kazano opowiadać co się dzieje w  Portuga l i i ,  
iNasz rząd o t rzymuje  r egula rnie .gaze ię  wy ch o­
dzą cą  w O por to  1 jest uw iadomionym jak naj­
dokładnie j  o wszystkich wypadkach ,  w owej  
części Portugali i  wydarzonych.

Wieść ,  .ze Genera łowi Sarsfield od eb ra no  
dow o dz tw o ,  jest  bezzasadną.  Usprawiedl iwi ł  
on  się p ized  .rządem i teraz do głównej  kwate­
ry powróci.  W i e m y ,  źe uwiadomi ł  r z ą d , iż 
codz ienn ie  do obozu  przybywają z Por tugal i i  
m n ic h y ,  wojskowi i i n n e  osoby .  L i s ty  z  O-  
r ens e  i L u g o  toż samo donoszą,

A  n g  1 i ,a .
Z  L o n d y n u ,  dn ia  31. Sierpnia .

K u r y  e r  -zamieścił  list A d m ir a ł a  Sar tor ius  
z  d. 19 m.  b . , w k tórym między  in n e m i  czy- 
tamy.; „N ie p rzy ja c ie l  uzbraja okręt  0 3 6  dz ia ­
łach i op rócz  tego 9 brygi. ,  p rze z  co będz ie  
w s tanie  u t r zymać  się przy si łach swych  prze-  
■magających.  ̂ M im o  to j e dn ak  pos t an ow i łe m 
wydać mu b i twę ,  skoro tylko w zm o c n ie n ie  
moje  nade jdz ie .  —  O b w a r o w a n ia  miasta o b e ­
cn ie  są sk o ń c zo n e ,  a tak ud e r z e n ie  na n ie  
m o gło by  tylko dla nas być korzystnem.  Mę- 

;8twa i stałości d u c h ,  o raz  zaufan ie  w do bry  
wypadek sprawy nasze j  p rze jęło  umysły  
wszystkich.4*

T a ż  sama gazeta zawiera list z F a lm o u t h  
z dnia 37.  tn. b.  treści, nas t ępu jące j :  „ K u t e r  
„ N e w  S t o p ę 44 p r zyby ł  tu dzisiaj  z Por to,  
\ \  ypłyną ł  o n  s tamtąd d. 19 ; n i e m ó g ł  więc 
in n y c h  p rzywieźć wiado mo śc i ,  jak sta'tek pa­
rowy,  który tegoż samego  dn ia  z rana s tamtąd 
wy p ł y n ą ł ,  a dn.  93. tu stanął .  —  U d z i e la m  
wszelako n o wi n ,  które o de br a ł em .  Część 
eskadry D o m  Pe dra ,  t. j. 9 fregaty,  1 korwe­
ta i 9 sz one ry  stały dn ia  tego p rzed zasypem 
p or tu ,  zabierając żywność" i arnunicyą.  N a  
L u t r z e  stoi korweta o 90 dzia ł ach i bryg tył- 
ko co w yk o ń cz on y ,  oby dw a  w pogo to wiu  . 
wyjsdź pod żagle.  O ko ło  inne j  korwety i 
s z on er u  pracują * wielką gor l iwośc ią ,  aby j e  
jak najprędzej  uzbroić .  „Vi l l a f lo r 44 wysłano,  
aby sp rowadzi ł  s z o n e r  „ L i b e r a ł 44 i i nny b ryg ;  
po p rzybyc iu tych okrę tów za jmie A d m i r a ł  
Sar torius  s tanowisko 6woje zaczepne  p r ze d  
L i z b o n ą . —  Pu łkownik H o d g e s  batal ionu a n ­
gielskiego",  posun ię ty  na s topień G en e ra ła  
b rygady ,

G 1 o b e  za p ew n ia ,  iż obiega p o g ło s k a , że  
H is z p an ia  postanowiła e skadrę uzbro jo ną  wy. 
prawić do  P o r t o ,  aby się d om ag ać  zadość ­
uczyn ien ia  za niejakieś p o k r zy w dz e n ia ,  któ­
rych hiszpański  W i ce k o n su l  w W i l l a  do  Con-  
de  miał  doznać.

L ek a rz  angielski  P .  T e g a r t  o d e z w a ł  się 
w dz ienn ikach  k rajowych z og ło sz en ie m  le­
karstwa na  c h o l e r ę ,  które sam  wypróbował .



Ma t®  b y ć  bardzo prosty śr ode k , to j e s t : za­
leży oa użyciu trzech kropel ol iwy Krotoń-  
akićj (de Crolon)  na kawałku cukru.

G a . z e l a  D w o r s k a  donosi  o mianowaniu  
Lorda Nugent  Lordem nacze lnym Kommis-  
sarzem wysp dońskich*.

Właśc ic ie l  okrętu „.Nova Paqueta'^, j edne­
go  z tych,,  które flota D o m  Pedra zabrała 
przed Tagiem,.otr-zy tnał wiadomość z Oporto,  
i i  tameczny Minister skarbu wydał rozkaz,  
airy ładunek tego okrętu przedano, .  i dzies ią­
tą część wziętych pieniędzy rozdano ludz iom  
eskadry blokującej, ,  a resztę z ł ożo no  do d e ­
pozytu.  Przeciw takiemu,rozporządzeniu pro­
testował 6tę Kapitan okrętowy- i- wszelkiemi  
sposobami popiera iuteresa właściciela okrętu,

W  A n g l i i  zawiązało się Towarzystwo,  ma­
jące na celu- upowszechnianie wszelkich wy­
robów żelaznych i doskonalenie icłi do tegp 
stopnia,  źe w przeciągu pewne go  czasu Żela­
zn będzie miało-większą  wartość od srebra--i 
złota,. Tak więp mielibyśmy- znowu żelazne  
czasy.

List  z  N o w e g o  Yorku pod d i . 25. Lipca w-y- 
laia.: „ K o n g r e s  w Washyngtonie  odroczył
się dn. 16. .b. m. po siedrniomiesięczny-cb p o­
s iedzeniach nie w najlepszej harmonii .  Płe-  
zydującemu n i tuchwalono  tą, razą podzięko-  
wania za bezstrooność w jeg o p os tę po w a n iu .  
Cholera nabawia tu n iemałego  przestrachu;  
codzień sprząta ze świata 80 do too osób i 
gwałtownie rozszerza s ię  naokoło.“
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Rozmaite wiadomości..
W  Petersburgu na rogu Newskiej; i  Sadowej  

ulicy za łożono księgarnią, polską, mianowic ie  
dla nowszycb autorów.  — T o  f a k l u m ,  o  
którem też T y g o d n i k  P e t e r s b .  donosi ,  
n o w y m  jest dowodem-  wspaniałomyślności  
rządu- Cesarsko-Rossyjskiego który, skarby 
umys łowe  Polaków- coraz bardziej przystę-  
pnemi  uczynić  pragnie.  —  Goź więc sądzić  
należy o owych,  n iedorzecznych  bająuiach 
pismaków francuzkich i niektórych zagrani­
cznych niemieckich,.  którz-y spotwarzając rząd 
rossyjski, ciągle prawią o  wytępieniu i zagła­
dzie mowy-polskiej  w obrębie  granic Cesar­
stwa ?■

Potemkin , ten- ulubieniec  Cesarzowej Ros-  
ayjskiej Katarzyny I L , władał prawie samo­
władnie w jej państwie i w ciągu lat 18 dostał  
®d mej 50. mil,  rubli. Posiadał  200,000 dusz

męzkich,  i ’miał*skrzynie nape łn ion e  złotem,  
drogiemi kamieniami ,  tudzież banknotami  
obcych  krajów. Miał  przyiem 32 ordery,  a 
Francuz  pewien  obl iczył  cały j ego  majątek 
na 300 mil. franków. L lento bogaty,  takie 
znaczen ie mający u lubieniec  r  umarł nagle  
(d.  17. Pa ldz .  L79i.);;pod'golem niebero,  koło  
Jass, .  w- okolicy pustej. (R .  Lw. )'

W  Kollegiutn cle propaganda f id e ,  w R zy ­
m i e ,  następująęemi mówią j ę z y k a m i ł a c i ń ­
skim,  hebrajskim,  syryjskim, staro- i nowo -  
greckim, chaldejskim,-arabskim, perskim, sta­
ro- i nowo-ormiańskirD,.il iryjskim,:e(yap8kim,  
gruzyjskim,-. albańskim, bułgarskim, wołoskim,  
kopckim,  kurdyjskim,,  tureck-kn,.. serbskim,  
włosk im,  francuskim,  ang ie lsk im,. szkockim,  
ir landzkim,-niemieckim,  f lamandzkim, ho len­
derskim,  hiszpańskim,  polskim,  ros6yjskim i 
języ kitro< dzikich Kanady.  Ze  wszystkich kra­
j ó w ,  w- których temi językami-mówią-, ,  znaj­
dują, się tutaj uczniowie .

Bawiący w L o n d y n ie  Bramin Radsza Ram-  
mulin Ra y ,  ożeni ł  s ię  z piękną młodą A n ­
g ielką,  córką tamtejszego znakomitego leka'- 
rsa. A że b y  niepotrzebowała spalić s ię  po  
jego śmierci ,  grzeczny,  małżonek przeszedł  
na wiarę chrześciańską, Jestto bardzo uczo­
ną’,. przystojny mężczyzna,  w najlepszych je ­
szcze lalach i bogaty. Słychać-', źe inne A n ­
gielki takźeby sobie podobnych Braminów  
Życzyły.

S p r o ś  t  o w a n i e .
"W numerze wczorajszym pisma naszego str. 1138, 

szpalta lew a, wiersz 3 4 ., zamiast.,, l a w ą , “ czytaj „ b a r-  
r ą , “ t. j. zasypem..

P A T E N T  S U  B J1 A S T  A  C Y I N  Y.  
Posiadłość w Rogoźnie pod Nr. 234-. położo­

n a ,  sądownie na tal. 1300 otaxowana , drogą 
koniecznej subhastacyi publicznie najwięcej: 
dającemu ma być sprzedaną,

W  tym celu wyznaczyliśmy termin 
n a  d z n * ń  30.  P a ź d z i e r n i k a  r; b# 

zrana o godz.  10. przed Deputowanym Sędzią 
Brue-crknerw naszej Izbie instrukcyjnej, na któ­
ry ochotę kupienia mających z-tern nadmienie­
n iem wzyw am y,  iż każdy licytujący kaucyą 
100 tak powinien z łożyć  i źe dla najwięcej da­
ją cego ,  skoro prawne przeszkody-niezachodzą,  
przybicie nastąpi.

Taxa i inne warunki w Registraturze naszej 
mogą być przejrzane.

Poznań',  dnia 19. Lipca i 832-
Królewsko-Pruski St|ci Ziemiański.


